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Wiadomości zagraniczne. 


: Potsk a. - 
Z Warszawy, dn. 30. Lipea. 

JO. Xiążę Warszawski, Generał - Feldmar- 
szałek, Namiestnik Królestwa Polskiego, z do- 
sto'ną małżonką swą, wyjechał wczoraj z War: 
szawy do Homla. 

Postanowieniem Naj. Pana z d. 29. Czerwca 
(11. Lipca) udzielone zostało Generał - Adju- 
tantowi Szypów, na jego żądanie, uwolnie- 
nie od urzędu Dyrektora Głównego, Prezy- 
dującego w Kom. R. S. W. i D. a pełnienie 
obowiązków tegoż urzędu, aż do dalszego 
rozkazu J. © K. M, poruczone tymezasowie 
Generałowi-Lejtnantowi Pisarew, Członkowi 
Rady Stanu i Rady Administracyjnej z zacho- 
waniem go razem przy obowiązkach Guber- 
natora Wojennego miasta Warszawy. 

Na przedstawienie Namiestnika Królestwa 
Polskiego, Naj. Pan zezwolić raczył, aby Dy- 
rekcya Pom niksA lądowych 1 wodnych, 
zostającą dotąd pod głównem . zwierzchnie- 
twóm K. R. $. W. i D., odłączoną została od 
tójże Kommissyi i oddana pod bezpośredni 
kierunek Generał-Adjutanta Kautenstrauch. 

Akt uroczysty zakończenia biegu nauk roku 
szkolnego 1839 obudwóch Gimnazyów War. 
szayyskich i szkół Obyodowych, odbędzie się 


dnia 19. (31.) Lipca 1840 r. o godzinie 41 rano, 
w sali wielkićj pałacu Kaźmirowskiego. 

Z polecenia Heroldyi, w dalszym ciągu u- 
wiadomienia z dnia 13. (25.) Czerwca r. b, y 
podaje się do powszechnćj wiadomości, iż na 


«mocy decyzyi Rady Stanu Królestwa Polskie- 


go, w dmu 29. Czerwca (11. Lipca) t- r. za” 
padłćj, uznanymi zostali za Szlachtę dziedzi- 
czną, która nabyła tego stanu przed ogłosze» 
niem prawa o Szlachectwie: Biernacki Jan 
Cryzostom, herbu Poraj; Biernacki Felicyan, 
t.h.; Bogdańska Anna, jako z Gołuchowskich, 
h. Leliwa; Bogucki Józef, h. Krzywda; Bo- 
ga Franciszek Ignacy, 2 im., t. h.; Bogucki 

erdynand Alexander Konstantyn, 3 im. t. h.; 
Bogucki Wojciech Adam, 2 i. t. h; Borzęcki 
Teofil, h, Półkozic; Borzęcki Alexander, t. h.; 
Bratoszewski Ignacy-Lojola Feodor Jan, 3i., 
z Bratoszewic b. Sulima; Bronowski Walenty, 
h. Korab’, Bronowski Jan Walenty, 2 i. t. h.; 
Bronisz Jan Fomasz, 2 i., h. Wieniawa; Bu- 


„kowski Szymon, herbu Jastrzębiec; Bukowski 


Felix Antoni, 2i., t. h; Bukowski Antoni, t- 
h.; Chamski Adam, h, Gryff; Chamski Julian 
Wiktor, 2 im., t. h; Chamski Antoni t. h.; 
Dobiecki Michał, h, Ossoria; Dobiecki Ste- 
fan, t. h.; Dobruchowski Hippolit, h. Ogoń- 
ezyk; Domański Nikodem, h. Łaryssa; Emi- 
nowicz Adam, h, Dołęga; Gadomski Jan, he 


T, 


ola; Galera Joachim, herbu Galera; Galera 
ok. t. h.; Gawarecki Józef, h. Nałęcz; 
Gawarecki Władysław, t. h.; Gawarecka Kor- 
nelia, t. h.; Grabowski Stanisław, h. Jastrzę- 
biec; Grabowski Franciszek, t. h.; Grądzki 
Walenty, herbu Łada; Grądzki Wiktor, t. h.; 
Humięcki Piotr Paweł, 2 im., h. Gozdawa; 
Jaczyński Romuald, h. Jastrzębiec; Janczew- 
ska Śtanisława Konstancya, 2 i., h, Trzaska; 
Janczewska Antonia Bogumiła, 2 im., t. h.; 
Janczewski Jan Ildefons, 2i., t. h.; Janczew- 
ska Józefa Izydora, 2 i, t«h.; Jaworowski 
Wilhelm, herb. Lubicz; Jaworowski Andrzćj 
Józef, 2im., t.h.; Jaworowski Józef, t. h.; 
Jaworski Michał, h. Kościesza; Izdebski Ka- 
rol, h, Pomian; Izdebski Jan Grzegorz, t. b.; 
Izdebski Piotr, t. h.; Izdebska Otylia, t h.; 
Izdebski Antoni, po Janie, t. herb.; Izdebski 
Stanisław, t. h.; ldźkowski Tomasz, h. Śle- 
powron; Idźkowski Paweł Franciszek, 2 im., 


tegoż herbu. (D. c.n.) 
j Francya. 


Z Paryża, dnia 26. Lipca. 

Gazety dzisiejsze nie zawierają nowszych 
doniesień z Hiszpanii, prócz następującego 
udzielenia w Monitorze paryskim, które 
bynajmnićj umysłów publiczności zaspokoić 
nie może: « Wieczorem dn. 21. i rano dn. 22. 
nowe w Barcelonie zaszły rozruchy. Dn. 22. 
o godz. 2, z południa spokojność znowu była 
przywrócona i dn, 23 aż do południa dalszćj 
przerwy nie doznała, Poseł francuzki przy- 
był tam dn. 22. Depesza telegraficzna z Ma- 
drytu donosi, że Ministeryum dn. 21. Stany o 
sankcyi prawa tyczącego się Ayuntamientów 
zawiadomił, Madryt był spokojny.« i 

Memorial bordelais z dnia 23. zawiera 
co następuje: „List z barcelony z dn. 23 do- 
nosi, że Królowa Generała Tacon, byłego 
Generał - Kapitana m który się z Marsylii 
do Barcelony udał był, aby tam Królowćj 
złożyć swe uszanowanie, spowodowała do 
podjęcia się pośrednictwa między członkami 
rządu i Esparterą. Tuszą sobie, że przyjdzie 
do pojednania, chociaż dotychczas rzecz cała 
w zawieszeniu,« “^ ; 

Kuryer francuzki pisze: „Listy, któreś- 
my z tarcelony odebrali, wypadki tameczne 
w innóm wystawiają świetle. Twierdzą, że 
Królowa podróż tę przedsięwzięła jedynie 
tylko w nadziei, że Esparterę i armią do swo- 
ich kontrerewolucyjnych planów przeciągnie. 
Marya Krystyna w- sile wojskowej szukała 
podpory dła dokonania zamachu, który z więk- 
szością Stanów przygotowała. Kspartero dos 
pomin.ł się dawniejszego przyrzeczenia i za: 
mach ten niepomyślnie się skończył dla Kró- 
lowćj i stronnictwa umiarkowanego. Jaki 
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tego będzie adek, z pewnością przewi- 
dzićć nie podobna, ale rozwiązanie Stanów, 
zdaniem naszćm, nieodbicie potrzebne. Trze- 
ba zasięgnąć rady kraju, aby się względem 
ostatnich wypadków oświadczył,« 

Presse wyraża: „Zawarte w depeszach 
telegraficznych wiadomości przez pogłoski 
uzupełnić chcemy, które u poselstwa hiszpań- 
skiego obiegały.  Niespokojności wieczorem 
dn. 21. od tego się zaczęły, że na osoby, bę- 
dące członkami stronnictwa umiarkowanego, 
z kijami napadano. Dnia następnego zagobskicy 
z fuzyi strzelali i wiele osób trupem położyli. 
Espartero, tém przerażony, z częścią wojska 
wkroczył i spokojność przywrócił; dodają, że 
zagorzalcy tém oburzeni, postanowili dać mu 
za to uczuć zemstę swoję, « 

, Główny przedmiot peak stanowi dzi- 
siaj nowy obrot, jaki sprawy wschodnie 
wzięły. Konstytucyonista: „Rozchodzi 
się obecnie pogłoska, że zapowiedziane już od 
dawna środki przeciw Baszy egipskiemu 
w Londynie nareszcie uchwalono. Reprezen- 
tanci czterech mocarstw, t. j. Anglii, Austryi, 
Pruss i Rossyi, z Posłem Porty podpisali kon- 
wencyą, którćj treść główna ma być nastę- 
pująca: Sułtan ofiaruje Wicekrólowi Egipt 
prawem dziedzictwa a Baszalik St. Jean d' Acre 
na dożywocie; skoro Basza w ciągu dni 10 
ofiary té; nie przyjmie, natenczas Sultan jemu 
tylko Egipt ofiarować będzie. Jeżeli Mehmed 
Ali jeszcze opór stawiać zechce, natenczas 
cztery mocarstwa zobowięzują się go do po- 
słuszeństwa zniewolić. Nie wyrażono dotych- 
czas, jakich środków przymusowych użyć 
zechcą. Mówią o blokadzie brzegów Syryi, 
a gdyby Mehmed Ali stolicy miał zagrażać, o 
wspólnćm działania stósownie do propozycyi 
Brunnowa. Konwencyą tę,- jak narr EA 
do Wiednia, Berlina i Petersburga odesłano, 
aby ją zratyfikować. Faktum to, które zdaje 
się być pewnóm, tak jest ważne i groźne, żena 
teraz od wszelkich nad nićm uwag wstrzymać 
się musim.« — Presse: «W giełdzie obiega 
pogłoska, że Anglia w sprawie Wschodu ja- 
wnie od i rancyi się odstrychnęła. Pan Guis 
zot miał dowodzące tego depesze nadesłać; 
twierdzono, że wiadomości te bytem gabinetu 
wstrząsać zaczynają. Nowiny te wszelkie 
inne pytania na bok usunęły i są jedynem te- 
raz zajęciem publiczności, Twierdzą, że 
Lord Palmerston ubliżających przeciw Fran. 
cyi użył wyrazów. Kurs papierów skarbo+ 
wych zniżył się. « Kuryer francuzki: 
„Jeżeli Anglia w porozumieniu z Prussami 
i Austryą czynionym w imieniu Rossyi wnic- 
skom Brunnowskim sankcyi śwćj udzieliła, 
jest to zdarzeniem ogromnćj yyagi. Jest to 
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wojna, a do tego jeszcze wojna europejska 
z wszystkiemi jéj skutkami po 25letnim poko- 
ju. Ministeryum natychmiast deklarować się 

owinno. Jeżeli Anglia nas zwiodła, jeżeli 

ord Palmerston pod >> mającego być 
z nami zawartym traktatu handlowego nas 
oszwabił, aby j 
rzenia koalicyi z Rossyą, publiczność natych- 
miast o tóm zawiadomioną być musi. Musi- 
my Europie przynajmniej pokazać, na którćj 
stronie jest rzetelność á na którćj nieuczci- 
wość.* — Dziennik sporów powątpie- 
wając jeszcze o całćj sprawie, zdania swego 
nie wynurza. : 

Minister oświecenia, w dwóch okólnikach 
przesłanych Rektorom Akademii, wydał roz- 
porządzenia co do stopni naukowych. Chcą- 
cy otrzymać stopień bakalarza (Baccalaurćat), 
obowiązany będzie zrobić przekład z języka 
łacińskiego; do doktoryzowania się zaś, wy- 
pracować powinien rozprawę w języku ła- 
cińskim. 

Turcya. 
Z Konstantynopola, dn. 10. Lipca. 

( Gaz. Powsz.) — Sami Bey miał już roz- 
mowę z Reszydem Baszą; słychać, że Porta 
warunków Mehmeda Alego przyjąć nie chce. 
Gdyby tylko Wicekrólowi można dowie- 
rzać, bezpośrednia z nim ugoda byłaby ze 
wszech względów nader pożądaną. Ale oba- 
wiają się zawsze zdrady i obłudy z jego stro- 
ny, a tak Porta na opiece mocarstw polegać 
woli. Co się reprezentantów tychże tyczy, 
rozumiem, że wyjąwszy Pana Pontois, wszy- 
scy jćj radzić będą, żeby wpierw wypadków 
konferencyi Londyńskiej się doczekała, nim 
coś stanowczego przedsięweźmie; wiem z pe- 
wnością, Że Lord Ponsonby oświadcza, iż 
Pofta wtenczas tylko z Mehmedem układać 
się powinna, kiedy z Syryi ustąpi i rozbroje- 
nie na lądzie i na morzu uskuteczni. Natu- 
ralnie, Mehmed do tego się nie przychyli a 
Reszyd Basza sam na tém się poznaje, że 
roszczenie takowe formalnemu odrzuceniu 
propozycyi wyrównywa. Chce więc czekać, 
jak przyszłość się rozwinie.. Ale ta téż pręd- 
ko wyświerić się musi,  ba- położenie Port 
staje się codziennie groźniejsze, „chociaż po- 
wszechną opinią, że powstanie w Syryi siły 
Mehmeda Alego sparaliżowało. W istocie je- 
dnak nie wiadomo,* czy i jak rokosz ten się 
rozprzestrzenił; osoby dobrze zainformowane 
rozumieją nawet, że Mehmed Ali z tego o. 
zoru korzysta, aby Syryą wojskiem zalać i tym 


sposobem- od napaści zewnątrz się zabezpie- ` 


czyć. Sam Pansonby zdanie takowe podzie- 
lać się zdaje, i dla tego też wyprawił flottę 
do brzegów Syryi, aby wylądowaniu wojsk 


skorzystać na czasie do utwo- . 


egipskich zapobiedz, — Zresztą spokojność 
w Konstantynopolu ko ozorna; słychać a 
spiskach, w których znakomite oso% mają 
być uwikłane. — Chosrew Basza do Kaniah 
ujść miał; dobra jego skonfiskowano, 
I 


Rozmaite wiadomości. 


Z Poznania. — »Tygodnika literackiego« 
wyszedł „JS 31, zawiera: Vólkerschau auf Rei- 
sen von Mundt (ciąg dalszy). — Żeglarz, sonet 
Przez F. Z. — Zal, poezya przez tegoż. — Ży. 
cie sieroty przez Stefanię Fischer (cią dalszy). 
— Listy agenta saskiego (ciąg dalszy). — Ko- 
niec średniowiecznej dążności w historyi pol- 


skićj przez Józefa Rymarkiewicza. — Donie- 


sienia literackie, 
——— 

Ośmioro skrzypców Paganiniego. 
— Gazety francuzkie wymieniają ośmiu euro- 
pejskich wirtuozów, którzy podług testamen- 
tu zmarłego: ośmioro wybornych jego skrzypu 
ców w puściźnie otrzymaćb powinni. Jako 
to: Beriot, Ernst, Lipiński, Meyseder, Molique, 
Ole-Bull, Spohr tudzież Vieuxtemps. 

Anglicy podróżujący. — Przedrzćj się 


-aż w niedostępne pusżcze Afryki, gdzie roze 


palóny wichr (samum) piaszczyste wzgórza 
piętrzy — i tam spotkasz Anglika! Dostań się 
aż do północnego bieguna, gdzie mróz na lo- 
dowatych piramidach wieczny tron dla siebie 
zbudował — i tam cię Anglik przywita! — 
Ferdynand Wrangel, porucznik Aot rossyj- 
skiej, w podróży swej wzdłuż pó nocnego 
nadbrzeża Syberyi i nad morzem Lodową- 
tém, od roku 1820 do 1824 spędził trzy zimy 
w Niznym Kołymsku  (Obacz: Neues Ma- 
gazin von merkwiirdigen Reisebeschreibun- 
gen 14 Band, Berlin, Voss 1628.) Nie masz 
tam, jak tylko mała ilość urzędników i koza- 
ków dla pobierania od shołdowanych Jaku- 
tów haraczu. Pobyt w tém miejscu jest o- 
piakany. Gdy dla Wrangla dom. wystawia- 
no, kruszyły się jak szkło siekiery i w całćj téj 
okolicy nie można było użyć innych okien jak 
tylko dużych płyt lodu, gdyż mróż wszelki 
inny materyał rozsadzał. Do tćj więc lodo- 
watćj pustyni, przyszedł niespodzianie — z naj. 
większóm Wrangla podziwieniem — wesoły 
wędrowiec, sławny Pieszy podróżny Cochra- 
ne, który całą Azyą zwiedził i w którym żą- 
dzy podróżowania ani lód ani mróz przygasić 
nie mogły! Obadwaj ci podróżni bawili tam 
przez czas niejaki, - 
Nowy rodzaj wieczorów. — Na jakie 
tét wymysły cywilizacya teraźniejsza nie wpa- 
da! W Paryżu odbywają się obecnie pod 
doniesienia dziennika Pilote wieczory sekey- 
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jonowania, W. ozdobnie udekorowanym sa- 
lonie, w którym najświetniejsze towarzystwo 
— rozumie się z młodych dam — jest zgro- 
* madzone, po koncercie danym przez jakiego 
znakomitego artystę, kładą na stół trupa i roz- 
bierają go dla rozrywki towarzystwa podług 
a E prawideł lekarskiej sztuki. Szczę- 
ściem , że nie jest trup istotny, tylko postać u- 
członkowana; jestto arcydzieło w swoim ro- 
dzaju. Łątkę tę sekcyjnym nożem dowolnie 
rozebrać się dającą, wynalazł doktor Auzou 
i przedaje ją. po 1000 franków lub po 1000 
talarów, podług doskonałości dzieła. Te 
sztuczne kadawry mają znaczny pokup, a 
mianowicie w gorące kraje, gdzie trupy pręd. 
ko w zgniliznę przechodzą. — Człowiek do- 
znaje przytćm szczególnego wrażenia, gdy o- 
perator cichym głosem rzeknie: »Teraz odłą- 
czam skórę; topię nóż w piersiach, kraję gło- 
wę, wydobywam muszkuły; wypróżniam żo- 
łądek, teraz mózg trupa rozbieram!* w któ- 
rejto chwili damy przypatrując się operacyi, 
jedzą lody, piją orszadę albo innym przy- 
smakiem się posilają. Podezas téj anatomicz- 
nej prelekcyi, muzyka w przestankach się od- 
zywa. Z końcem wieczora jest człowiek od 
stóp aż do głów zanatomizowany i nic wię- 
cój z niego nie pozostaje, jak tylka szkielet; 
potćm towarzystwo zadowolone zupełnie wi- 
dowiskiem i prelekcyą, do domusię rozchodzi. 
Bitwy wygrane przez bohaterów 
francuzkich. — W dnienniku Constitu- 
tionnell czytamy: Francya liczy nie mnićj 
jak 614 zwycięztw , które jéj wojownicy 
w bitwach odnieśli, Zaszczyt tych 614 zwy- 
cięztw 220 oficerom przynależy. Oficerowie, 
którzy się najbardzićj odznaczyli są: Jourdan 
wygrał 27 bitew; Desaix 19; Moreau 18; Pe- 
rignon 13; Dumouriez i pne, każdy po 12; 
Pichegru 10; Brune 7; Kellermann i Delatre, 
każdy po:8; Souham, Doumerbion, Hoche i 
Davoust, każdy po 7; Lezalle, Lamarlière, 
Kleber, Souchet, Murat i Massena, każdy po 
6; Ney, Bessiers, Custine, Labourdonnaye, 
Meranda, Delage, Westermann, Sahuguet, 
Dugommier, Camgionnet, Lefebvre i Soult, 
każdy po 5 zwycięztw. Napoleon wygrał 
więcćj bitew niż wszyscy jego Generałowie: 
Bonaparte odniósł 27, a Napoleon 49 zwy- 
cięztw, — Bonaparte urodził się 15. Sierpnia 
41769; roku 1793 mając łat 24, mianowany 
naczelnikiem szwadronu artyleryi przy oble- 
żeniu Tulonu. — Roku 1794 komendantem 
artyleryi przy armii we Włoszech. — W ro- 
ku 1796 naczelnie dowodzącym Generałem ar- 
mii we Włoszech. — Roku 1799 odbył wy- 
prawę w Egipcie. — Roku 1799 mianowany 
pierwszym Konsulem. — W sławnćj bitwie 
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pod Marengą, r. 1800. liczył 34 lat. — Roku 
1804 w 35:roku życia swego został Cesarzem. 
— Roku 1815. d. 18. Czerwca pad Waterloo, 
miał lat 45. Umarł w 52 roku swego życia 
dnia 5. Maja 1821 na wyspie Stćj Heleny. | Na- 
poleon, gdyby żył, miałby teraz lat 71. 

Dziewczyny indyjskie dojrzewają 
bardzó wcześnie i od dziesięciu do jede- 
nastu lat są juź do zamęźcia zdatne. Nie jest 
tam nic osobliwszego widzieć ładną mężatkę 
z dzieckiem, nie mającą spełna lat dwanaście. 
Lecz z równym pospiechem znika ich uroda; 
najpiękniejszy wiek ich jest od szesnastu do 
ośmnastu lat, a w trzydziestym do 35 roku są 
już starćmi kobietami (buria). Znakomitsze ka- 
sty, które „swobodne i mnićj pracowite pro- 
wadzą życie, moglyby dłużćj zachować pięk- 
ność swoję, gdyby się gosyęocą: kąpielami i 
osłabiającym nerwy zbytkiem nie wycieńcza- 
ły. Zestarzawszy się, nie mają najmniejszego 
w sobie powabu; nie masz brzydszćj istoty 
jak stara kobieta indyjska. Mało jest w tćj 
mierze wyjątków,  najznakomitszą pod tym 
względem była podobno Begum Sumru, któ- 
ra do 80 roku piękność swą zachowała. 

Pewien fryzyjer paryzki wydał książkę pod 
napisem: „Sposób bujnego rozkrzewienia ła- 
worytów, bez których żaden mężczyzna ko- 
bietom podobać się nie może!“ 


OBWIESZCZENIE. 

Lokale do wyszynku piwa grodziskiego, a 
mianowicie sklep pod ratuszem gełta zwany, 
i izby z należącemi do tego sklepami pod wa- 
8%, nazwane kratka, na czas od 1, Stycznia 

841. do ostatniego Grudnia 1843. r., a zatem 
na trzy lata z wolnością Ww)szynku nietylko 
grodziskiego, ale także każdego innego piwa, 
najwięcej dającemu wydzierzawione być mają. 

Tym celem termin licytacyjny na dzień 
24. Sierpnia r b przed poludniem o godzi- 
nie 10tćj w sali naszćj sessyonalnćj naznaczo» 
nym został. 

Warunki dzierzawne w Registraturze na- 
szćj przejrzane być mogą. 

Poznań, sj dp Lipca 1840. 
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mæl |, W środę dnia 5. Sierpnia po polu- jip 

$ dniu od godziny 5 do 8 dany będzie H 

H drugi wielki koncert 
w. ujeżdźalni wojskowćj obok lipowej EJ 
ulicy, wykonany przez kapelę Prze- 
arenae 18. pułku piechoty w brzu- 

5 chu wieloryba. Cena wniścia 5 sgr. 

Sl. esire. 
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